
Witold Bayer

Przegląd nadesłanych opracowań
Palestra 27/8(308), 27

1983



27N r 8 (308) n  dziat tem atyczny

nym  losie męża i córeczki, o tym, że wszystko strac iła  w  pow staniu w arszaw skim  
i że zam ierza w yjechać do rodziny do A ustralii. Istotnie, po roku  otrzym ałem  
od niej lis t z A ustralii.

Po wygłoszeniu refera tów  I działu  tem atycznego adw . dr L. K o h u t e k  
przedstaw ił ustnie — w ram ach dyskusji — swoje w spom nienia z czasów oku­
pacji na Podhalu.

WITOLD BAYER

Przegląd  nadesłanych opracowań

N iektóre p race  I działu tem atycznego omówił adw. W. B a y e r. W szcze­
gólności jeśli chodzi o re fe ra t K azim ierza i H aliny K a l i n o w s k c h ,  to  jego 
zdaniem  jest on pełnym  i źródłowo udokum entow anym  opracow aniem  tem atu  „Pol­
skie W ydawnictwo Praw nicze działające w  konspiracji”. Podobnie należy uznać za 
ukończone badania na tem at „K onspiracyjna organizacja i  działalność adw okatury  
polskiej w  czasie okupacji h itlerow skiej”. Istn ie je  natom iast n iedostatek  wiadomości 
odnoszących się do jaw nej działalności organów  adw okatury  w  la tach  1939—1945 
o raz nadzoru niem ieckiego nad adw okatu rą w  G uberni G eneralnej. Z powodu 
zniszczeń wojennych, k tóre dotknęły  archiw a izb adw okackich, w ydaje się m ało 
praw dopodobne uzupełnienie w  tym  zakresie przyczynków  historycznych.

II D z i a ł  t e m a t y c z n y .  UDZIAŁ ADWOKATÓW W WALKACH ZBROJNYCH

STANISŁAW HĘCKA

Udział adw okatów  w ielkopolskich 
w  w alkach  A rm ii „Poznań” w  1939 roku 

(fragm enty)

Na tablicy znajdującej się w  -Muzeum Bitw y nad Bzurą w K utnie w yryto sło­
w a gen. dyw. Tadeusza K utrzeby, k tó re  rów nież umieszczono w  części na poz­
nańsk im  pom niku A rm ii „Poznań” : „Przechodząc koło grobów żołnierskich nad  
Bzurą, niech przyszli n as i dowódcy spraw iedliw ie w spom ną, że leżą tu  jedni 
z tych, k tórzy  s ta ra li się w ykonać niew ykonalny w  1939 r. obow iązek obrony 
Polski”.

W śród tych, k tórzy  fen  zaszczytny obyw atelsk i i patrio tyczny obowiązek wobec 
swojej ojczyzny s ta ra li się jak  najlep iej, najgodniej i często po bohatersku  w y­
konać, n ie  zabrakło  ówczesnych, a także późniejszych adw okatów  wielkopolskich.

Jednym  z n ich  je st niezw ykle ceniony i  popu larny  w P oznaniu adw . M ichał 
L o r k i e w i c z ,  pp łk  rez., k tó ry  w  swoim ciekawym  i długim  życiu odbył już 
4 kam panie w ojenne: w  I w ojnie św iatow ej, w  pow staniu  w ielkopolskim  1918/1919, 
w  kam panii w schodniej w  1920 r. i w  kapan ii w rześniowej 1939 r. w  A r­
m ii „Poznań”. W życiu i działalności w ojennej adw. Lorkiew icza m ieści się i kon­
cen tru je cały bez m ała  70-letni o sta tn i okres naszych dziejów  i w alk  o  wyzwo­
lenie. Je s t to  żywy i naoczny św iadek o raz czynny uczestnik najnow szej h isto rii 
Polski.


